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Mijający rok przyniósł wiele wyzwań dla Dzielnicy X 
Swoszowice, ale też sporo radości. Dlatego w tym nu-
merze „Dziesiątki” pozwolimy sobie spojrzeć wstecz 
i podsumować ostatnich 12 miesięcy. Przypomnimy 
przecinanie wstęg, najważniejsze inwestycje, remonty 
i wydarzenia, którymi żyła dzielnica. Zajrzymy do Cen-
trum Aktywności Seniora Swoszowice Corner, które 
okazuje się być prawdziwą kuźnią talentów. Talenty – 
również te sportowe – objawiły się przy okazji różnego 
rodzaju imprez, czy to w czasie Biegu Swoszowickiego, 
czy to Mistrzostw Krakowa w Piłce Siatkowej Dziew-
cząt. Zostając w sportowych tematach, zapytamy też, 
co nowego u Marii Sajdak i zweryfikujemy pogłoski 
o jej sportowej emeryturze. Projektów sportowych nie 
mogło zabraknąć wśród zwycięskich projektów tego-
rocznego Budżetu Obywatelskiego. Sprawdzimy, na co 
jeszcze głosowali mieszkańcy. Po podsumowaniach 
przychodzi czas na plany i wyzwania. A tych – również 
nie będzie brakowało. Zatrzymajmy się jednak na chwi-
lę, bo w końcu przed nami Święta Bożego Narodzenia, 
Sylwester i Nowy Rok. Oby jeszcze lepszy. 

WARTO WIEDZIEĆ! 
PRZYDATNE 
NUMERY TELEFONÓW: 

VI Komisariat Policji w Krakowie

Numer telefonu do dyżurnego funkcjonariusza to:  
47 83 52 917, 47 83 52 040 oraz 47 83 52 711.

Zarząd Dróg Miasta Krakowa

Całodobowy numer telefonu to: 12 616 75 55

Straż Miejska Miasta Krakowa

Dyżurni są dostępni pod całodobowym numerem 
interwencyjnym: 986

Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne

Informacje są dostępne pod numerem: 12 19 150

Miejskie Przedsiębiorstwo Oczyszczania

Dyspozytornia Główna: 12 64 62 361

Rada Dzielnicy X

Kontakt do siedziby: 12 264 92 01

Pomoc dla uchodźców

Całodobowa informacja dla osób uciekających 
z Ukrainy przed konfliktem zbrojnym: 12 210 20 02
Шукаєте притулок у Кракові та його околицях? 
Гаряча лінія: +48 12 210 20 02

TYTUŁEM WSTĘPU

fot. RDX
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dowano się na ograniczenie oświetlenia. Stąd też rezy-
gnacja z iluminacji świątecznej. Kolejnym krokiem było 
wyłączenie urządzeń multimedialnych takich jak kioski 
informacyjne i totemy, a także zmywarek, suszarek do 
rąk i dystrybutorów wody. Ponadto, CPK postawiło 
na edukację. 
– Wśród pracowników i odwiedzających prowadzimy małą 
akcję informacyjną, która ma zachęcać do oszczędzania 
energii oraz wody – kontynuuje Przemysław Walaszczyk.
Drugi etap wdrażania oszczędności będzie bardziej 
odczuwalny dla mieszkańców. CPK zamknie wszyst-
kie swoje filie do końca roku. To oznacza rezygnację 
z zajęć oraz wydarzeń kulturalnych w Forcie Borek, 
Klubie Swoszowice, Klubie Zbydniowice, Klubie Wró-
blowice i Klubie Soboniowice. Nadal będzie można się 
kontaktować z poszczególnymi filiami, z tą różnicą, 
że będzie się to odbywało droga elektroniczną oraz 
przez telefon. 
– Mamy nadzieję, że działania te przyczynią się do ograni-
czenia zużycia energii elektrycznej w tym trudnym dla nas 
okresie i przysporzą instytucji wymiernych oszczędności, 
które potem będą mogły być wykorzystane na inne dzia-
łania związane z naszym statusem i naszą działalnością 
podstawową – podsumowuje Walaszczyk.

Rezygnacja ze świątecznej iluminacji, a także ograni-
czenie zajęć i wydarzeń artystycznych. W ten sposób 
krakowskie instytucje kultury wdrażają plan oszczę-
dzania energii elektrycznej. Działania te odczują tak-
że mieszkańcy Dziesiątki, którzy chętnie korzystają 
z oferty Centrum Kultury Podgórza.

Miejskie jednostki kultury oraz urzędy zostały zobo-
wiązane do oszczędzania energii. To pokłosie „Ustawy 
o szczególnych rozwiązaniach służących ochronie od-
biorców energii elektrycznej w 2023 roku w związku 
z sytuacją na rynku energii elektrycznej” z października 
tego roku. Zgodnie z dokumentem, instytucje muszą 
zmniejszyć zużycie prądu o 10%. 
– Jako Centrum Kultury Podgórza mamy świadomość 
obecnej sytuacji na rynku energii elektrycznej i związanych 
z tym wyzwań dla naszej instytucji, dlatego też podjęliśmy 
szereg działań mających na celu ograniczenie zużycia 
energii – wyjaśnia Przemysław Walaszczyk z Centrum 
Kultury Podgórza. – Warto wiedzieć, że nasza instytucja 
to aż 19 odrębnych filii działających na terenie 5 dzielnic 
Krakowa, więc jest to dla nas spore wyzwanie – dodaje.
Centrum Kultury Podgórza postanowiło wdrażać 
oszczędności w dwóch etapach. Na początku zdecy-

KULTURA OSZCZĘDNA

ły się pasy wibroakustyczne. To dodatkowe oznakowanie 
ma przypominać o konieczności zachowania szczególnej 
ostrożności oraz zdjęcia nogi z gazu przed „zebrą”. 

WIBRUJĄCA ZEBRA W SOBONIOWICACH
Mieszkańcy Soboniowic, zwłaszcza ci poruszający się 
pieszo, mogą czuć się bezpieczniej. Przed przejściami dla 
pieszych, w rejonie tamtejszej pętli autobusowej pojawi-
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Koniec roku to zwykle czas podsumowań. Na łamach 
„Dziesiątki” przedstawiamy ranking najważniejszych 
wydarzeń, którymi żyła dzielnica. A jako, że Nowy Rok 
przed nami, pokusiliśmy się o listę wyzwań.

Nasz mini ranking otwiera zakończenie najbardziej 
spektakularnej inwestycji ostatnich lat. Mowa o otwar-
ciu Fortu 52 Borek na Klinach. Jego renowacja trwała 
prawie 10 lat, a starania lokalnej społeczności o to, by 
ocalić od ruiny ten unikatowy obiekt Twierdzy Kraków 
jeszcze dłużej. – Jest wzruszenie, ale to nie tylko moje 
dzieło. Choć muszę przyznać, że włożyłem w ten projekt 
serce. To była masa pracy wielu zaangażowanych osób. 
Ale udało się – mówił podczas otwarcia Przewodniczący 
Rady Dzielnicy X Swoszowice, Tadeusz Murzyn.
Obecnie w Forcie prężnie działają filia Centrum Kultury 
Podgórza (choć do końca roku z pewnymi ogranicze-
niami wynikającymi z kryzysu energetycznego), a także 
Biblioteka Polskiej Piosenki.
Kolejną pozycję w rankingu zajmuje otwarcie wiosną 
stacji kolejowej Kraków Swoszowice. Odnowiony z za-
chowaniem wszelkich architektonicznych detali bu-
dynek nie jest zwykłą stacją na trasie Szybkiej Kolei 

Aglomeracyjnej i węzłem 
przesiadkowym (z pętlą au-
tobusową i parkingiem park 
and ride). Tu także swój 
dom znalazła filia Centrum 
Kultury Podgórza. – Brako-
wało nam takiego miejsca 
w  okolicy. Była tu trochę 
taka kulturalna pustynia, 
a szykują się bardzo ciekawe 
zajęcia i dla najmłodszych, 
i dla starszych – to słowa 
mieszkańców podczas dnia 
otwartego placówki.
Mijający rok przyniósł nam 
również ważne wydarze-
nie sportowe w dzielnicy. 
Na starcie IX edycji Biegu 
Swoszowickiego stanęło 
blisko 900 zawodników – 
seniorów, dorosłych, dzieci 
i całych rodzin. Areną zma-

gań biegaczy był kojarzony raczej ze spokojnymi space-
rami teren Uzdrowiska Kraków-Swoszowice. Zaintere-
sowanie biegiem zaskoczyło jego organizatorów. – Nie 
spodziewaliśmy się tak dużej frekwencji. Jesteśmy bar-
dzo szczęśliwi, że tylu mieszkańców Dzielnicy Dziesiątej, 
mieszkańców Krakowa i całej Małopolski bawiło się razem 
z nami – mówił radny Dzielnicy X Swoszowice i orga-
nizator wydarzenia, Rafał Oświęcimka.
W mijającym roku nad dzielnicą zawisło widmo prze-
cinającej ją niemal na pół drogi ekspresowej S7 z Kra-
kowa do Myślenic. Taki plan przedstawiła Generalna 
Dyrekcja Dróg Krajowych i Autostrad, która zaprezen-
towała kilka wariantów przebiegu nowej drogi. Pla-
ny te udało się zablokować, dzięki silnemu oporowi 
mieszkańców, radnych dzielnicowych i miasta. – Jak 
to się skończy, nie wiem. Walczymy i będziemy walczyć 
dalej – zapewnia Tadeusz Murzyn. – Teren Dziesiątki już 
teraz jest obciążony głównymi drogami i poprowadzenie 
trasy szybkiego ruchu byłoby wyjątkowo niekorzystne. 
Z miastem mówimy tu jednym głosem, który zdaje się 
został usłyszany w Warszawie – dodaje.
Nadchodzący rok będzie dla Dziesiątki czasem sporych 
wyzwań. Jak już pisaliśmy na naszych łamach, galopują-

ROK 2022
PODSUMOWANIA I… WYZWANIA
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ca inflacja może wyhamować 
realizację niektórych, szalenie 
ważnych dla mieszkańców in-
westycji. A tych nie brakuje.
– To na przykład remont ulicy 
Fortecznej oraz kontynuacja 
rozbudowy sieci kanalizacyjnej. 
Infrastruktura komunalna nieco 
kuleje, przybywa nieruchomości 
i mieszkańców. To sprawa wy-
jątkowo trudna, realizowana 
etapami, choć chcielibyśmy, by 
wszyscy mieszkańcy, niezależ-
nie od osiedla mieli już teraz 
zapewniony dostęp do kanali-
zacji – mówi Tadeusz Murzyn.
Długoterminową inwestycją, 
która zmieni oblicze dzielni-
cy będzie budowa pierwsze-
go basenu, który powstanie 
przy ul. Fortecznej. – Zarząd 
Infrastruktury Sportowej jest już po przetargu, pływal-
nia powstanie na terenie dawnej, nieczynnej oczyszczalni 
ścieków dla Klinów. Wodociągi oddały nam tę lokalizację, 
co wymagało sporo „gimnastyki”, bo to w końcu majątek 
spółki – relacjonuje Tadeusz Murzyn. Zarząd Infrastruk-
tury Sportowej przewiduje, że przyszły rok będzie tym, 
w którym uda się uzyskać pozwolenie na budowę pły-
walni. Basen na terenie Dzielnicy X to coś, na co miesz-
kańcy czekają od dawna. Za dynamiczną rozbudową 
nie poszły inwestycje w infrastrukturę społeczną. By 
skorzystać z pływalni, mieszkańcy Klinów, Opatkowic 
czy Wróblowic muszą jeździć w inne rejony Krakowa – 
do Kurdwanowa, na Kolną czy na Ruczaj.

Naprawdę wielką sprawą, która na razie jest w fazie 
koncepcji, jest rozbudowa Parku Rzecznego Wilga. – 
Pierwsze efekty prac są już widoczne na terenie Dzielnicy 
IX Łagiewniki-Borek Fałęcki. – Tam coś się dzieje, ale naj-
piękniejsza i najdziksza część jest właśnie w Dziesiątce – 
przekonuje Tadeusz Murzyn. – Byłoby dobrze, gdyby 
w przyszłym roku coś jednak drgnęło – dodaje.

Planując inwestycje, dzielnica będzie musiała zawalczyć 
przede wszystkim o sprawniejsze przygotowywanie 
projektów. Doświadczenia pokazują, że to właśnie ten 
etap bywa najbardziej żmudny i wpływający na czas 
realizacji danego zadania.

fot. Urszula Bienia
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Na tę wiadomość mieszkańcy Klinów czekali od daw-
na. Po wielu latach boisko do koszykówki w Parku 
Maćka i Doroty doczekało się nowej nawierzchni. 
Obiekt został jednocześnie dostosowany do coraz 
popularniejszej dyscypliny, czyli koszykówki 3x3.

W ramach prac Zarząd Zieleni Miejskiej wymienił be-
tonowe obrzeża wokół boiska, zlikwidował dające się 
we znaki wybrzuszenia asfaltu i położył nową warstwę 
bitumiczną. Na całej powierzchni placu do gry pojawi-
ła się polimerowa nawierzchnia, wyrysowane zostały 
również linie pola gry. ZZM wyremontował także mały 
plac przy boisku, na którym również jest kosz do gry. 
Dotychczasową kostkę brukową zastąpiła nawierzch-

Dopełnieniem projektu są nowe nasadzenia. Tych ma 
być naprawdę sporo. – To blisko 300 sztuk krzewów, 
m.in. lilak Meyera ‘Palibin’ czy proso rózgowate, a tak-
że kilkanaście drzew, m.in. lipa drobnolistna – wyjaśnia 
Aleksandra Mikolaszek. 
Istotnym elementem zagospodarowania tego terenu 
jest boisko do streetballa z utwardzoną nawierzchnią 
i piłkochwytami. Te prace, a także budowa chodnika 
mają zakończyć się jeszcze w tym roku. Koszt tej in-
westycji to nieco ponad 200 tys. zł. 
Na pozostałe efekty tego ambitnego projektu przyj-
dzie mieszkańcom trochę poczekać. ZZM informuje, że 
pozostałe prace będą realizowane w przyszłym roku, 
pod warunkiem zabezpieczenia środków przez Radę 
Dzielnicy X Swoszowice. 

BYLE DO WIOSNY! 
BOISKO DO KOSZYKÓWKI 

W PARKU MAĆKA I DOROTY  
Z NOWĄ NAWIERZCHNIĄ

NOWA PRZESTRZEŃ
DLA MIESZKAŃCÓW KLINÓW

nia polimerowa. Niestety, wciąż nierozwiązanym pro-
blemem jest niewydolne odwodnienie parku, przez co 
w wielu miejscach po ulewnych deszczach zalega woda. 
ZZM doraźnie planuje – wespół z Radą Dzielnicy X 
Swoszowice – tworzenie ogrodów deszczowych, jednak 
to rozwiązanie należy traktować jako prowizoryczne, co 
przyznają sami urzędnicy. Spore nadzieje można wiązać 
z jednym ze zwycięskich projektów w tegorocznej edycji 
Budżetu Obywatelskiego, który przewiduje przeznacze-
nie pół miliona złotych na poprawę odwodnienia parku.
Zarząd Zieleni Miejskiej zapowiada też, że podejmie 
współpracę z jednostką Klimat Energia Gospodarka 
Wodna, by całkowicie zniwelować problem niewydol-
nego drenażu. 

Boisko do streetballa, miejskie leżaki i dodatkowa 
zieleń. Tak zmieni się teren u zbiegu ulic Komuny Pa-
ryskiej i Korpala na Klinach. 

Mocno zaniedbany teren, który jest popularnym miejscem 
rekreacji mieszkańców tej części Klinów, czeka metamor-
foza. Zarząd Zieleni Miejskiej ma już projekt całościowego 
zagospodarowania tej prawie 30-arowej działki.
W ramach zadania pojawi się m.in. mała architektu-
ra. – Myślimy tu o trzech ławkach z oparciem, dwóch 
tzw. ławkach młodzieżowych, trzech miejskich leżakach 
i hamaku. Nie zabraknie też trzech koszy na śmieci i tablicy 
z regulaminem – wylicza Aleksandra Mikolaszek z ZZM. 
U zbiegu ulic Komuny Paryskiej i Korpala pojawią się 
alejki z kostki betonowej, będzie też nawierzchnia ze 
żwiru i drewnianych zrębek. 
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Porzuciła wioślarską osadę na rzecz indywidualnych 
treningów i szkolenia młodych. Stawia na dom, rodzinę 
i… doktorat na Akademii Górniczo-Hutniczej. Pomimo 
wyjątkowo napiętego grafiku Maria Sajdak – polska 
wioślarka, srebrna i brązowa medalistka olimpijska, 
mistrzyni świata i multimedalistka mistrzostw Europy 
znalazła czas na rozmowę z „Dziesiątką”.

Doszły nas słuchy, że przeszła Pani na  sportową 
emeryturę…
Jest rok po igrzyskach, pozostaję w szkoleniu indywi-
dualnym i pozwala mi to na bycie w domu, trenowanie 
i spełnianie się w zupełnie innych dziedzinach. Ale ze 
sportu absolutnie nie rezygnuję! Wioślarstwo jest dalej 
bliskie memu sercu. Po igrzyskach, powiem szczerze, 
że miałam taki okres, że miałam dosyć sportu, mu-
siałam zrobić przerwę. Często na treningach jedynie 
się przyglądałam. Nie byłam w stanie wykonać żadnej 
aktywności. Po tym odpoczynku, nie tylko dla ciała, ale 
i dla ducha wróciłam do regularnych treningów. 

Rozmawiamy o  23:20, Pani dopiero wróciła po 
treningu...
Współpracuję z AZS AGH. Jestem trenerką sekcji wio-
ślarskiej, razem z moją trenerką Iwoną Wójcik-Pietrusz-
ką, która wyraziła chęć i potrzebę osoby wspierającej, 
drugiego trenera. Trenuję wioślarzy z AGH, sprawia 
mi to mnóstwo frajdy. Moi podopieczni to ludzie inte-
ligentni, chętni do pracy, wiedzą, czego chcą.

Pani powróciła do swojej Alma Mater, bo pewnie nie-
wiele osób wie, że jest pani absolwentką… Inżynierii 
Materiałowej.
Tak! Właśnie zapisałam się na doktorat na AGH, rów-
nież na Inżynierię Materiałową. Po sześciu latach wra-
cam do uczenia się, co nie jest łatwe. 

A jak godzi Pani te dwa światy? 
Są trochę odrębne, ale udaje się. Zarówno sport, jak 
i praca naukowa wymagają systematyczności, dążenia 
do celu, ciekawości. To wszystko się łączy.

Na jaki temat będzie Pani pisała pracę?
Bardzo chemiczny, spiekanie proszków. To dość 
skomplikowane dla kogoś, kto z chemią nie miał nic 
wspólnego. To coś, co robiłam podczas pisania pracy 

magisterskiej. Mam tę samą promotorkę, więc bardzo 
się cieszę. Będę robić podobne rzeczy, tylko z innymi 
substancjami.

Da się to wykorzystać w wioślarstwie?
Niestety, ale nie! To technologie bardziej zbliżone do 
technologii kosmicznych. W sporcie są kompozyty i po-
limery, ja się tym nie zajmuje. W wioślarstwie chyba już 
wszystko wymyślono.

Czuje się Pani spełniona jako sportowczyni? Srebrna 
i brązowa medalistka olimpijska, mistrzyni świata i Eu-
ropy. Sporo ma Pani tego na koncie. 
Dużo i zdecydowanie sprawia mi to mnóstwo radości. 
Oczywiście, że chciałabym mieć więcej medali. Nie 
mam olimpijskiego złota. Ale każde przedłużanie tre-
ningu obozowego, szkolenia centralnego to poświęca-
nie coraz większej części prywatnego życia. Każdy ma 
swoje priorytety. 

Czy kontynuując indywidualne treningi ma Pani am-
bicję, by zdobyć ten najcenniejszy krążek?
Ja już innego nie chcę! Przecież inne mam. Ale zdobycie 
złota na Igrzyskach będzie bardzo trudne. Konkurencja 
jest coraz większa i coraz szybsza. W tym roku nie by-
łam na szkoleniu centralnym. Nie wiem, czy państwo 
śledzili wioślarskie Mistrzostwa Świata i to, co dzieje 
się w kadrze. Teraz były zmiany w kadrach trenerskich, 

MARIA SAJDAK: 
POGŁOSKI O  MOJEJ EMERYTURZE SĄ MOCNO PRZESADZONE

Dokończenie na s. 8

fot. Archiwum prywatne Marii Sajdak

https://pl.wikipedia.org/wiki/Wio%C5%9Blarstwo
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Nie ustają prace związane z przebudową ul. Fortecz-
nej. Drogowcy realizują obecnie drugi etap inwestycji. 
Urzędnicy zapewniają, że roboty toczą się zgodnie 
z harmonogramem i nic nie wskazuje na to, by oddanie 
tej ważnej dla mieszkańców Dziesiątki arterii miało 
się opóźnić.

Efekty prac widoczne są gołym okiem. – Na odcinku od ul. 
Zakopiańskiej do ul. Zagaje wykonano przebudowę uzbroje-
nia oraz konstrukcje jezdni. Na końcowym etapie realizacji 
jest układanie nawierzchni chodników – wylicza rzecznik 
Zarządu Dróg Miasta Krakowa, Jacek Bartlewicz. 
Na odcinku od ul. Zakopiańskiej do restauracji ułożone 
zostały już warstwy bitumiczne jezdni wraz z warstwą 
wiążącą. Dodatkowo na odcinku od ul. Zagaje do ul. Za-

PRACE NA ULICY FORTECZNEJ 
NA FINISZU

wiszy trwają też prace związane z przebudową uzbro-
jenia terenu. – Prace są na końcowym etapie realizacji. 
Po zakończeniu przebudowy wszystkich uzbrojeń zostanie 
wykonana konstrukcja nawierzchni oraz chodników – do-
daje Jacek Bartlewicz. 
Niestety, prace wiążą się z poważnymi utrudnieniami 
dla kierowców. Odcinek od ul. Zawiszy do restauracji 
jest zamknięty dla ruchu – wyznaczono trasy objazdo-
we. Na fragmencie od ul. Zagaje do ul. Zawiszy zapew-
niony jest wyłącznie dojazd do posesji.
ZDMK zapewnia, że prace są realizowane cały czas, 
nawet w obecnie panujących warunkach pogodowych. 
Zgodnie z planem, wyremontowana ul. Forteczna ma 
być gotowa do 23 marca 2023 roku. Całkowity koszt 
inwestycji to 6,3 mln zł.

nieco pomieszało się w grupach. Zobaczymy, jakie to 
przyniesie skutki.

Czyli średnio odnajduje się Pani w tych obecnych, ka-
drowych realiach.
Trochę tak, ale w szkoleniu indywidualnym chciałabym 
zostać. Organizm dalej mam sprawny. Nie jest tak, że 
po Igrzyskach mam kontuzje. Wiem, że dam radę, ale 
są rzeczy ważniejsze. 

Work-life-balance odgrywa teraz główną rolę?
Tak, to teraz najważniejsze.

Jak wyglądał Pani powrót do domu po Igrzyskach?
Był bardzo przyjemny. Powiem, że zdobycie medalu 
dociera dopiero po powrocie. Można zobaczyć tych 
wszystkich ludzi, którzy się cieszą. Patrzenie na radość 
innych, którym sprawiło się frajdę, świadczy o tym, jak 
duży to był wyczyn.

A zdarza się Pani, pójść do łazienki, zawiesić medal 
na szyi, popatrzeć w lustro i powiedzieć: wow? 
Teraz medale wiszą nie na szyi, ale na ścianie. W domu 
jest specjalne miejsce, gablotka, gdzie wiszą medale 
z Igrzysk, medale z Mistrzostw Świata, Europy i Pu-
charu Świata. Rzeczywiście czasem przechodzę obok 
nich i patrzę. Za każdym razem się dziwię, że tak dużo 
dokonałam. Dużo radości sprawiają mi teraz spotkania 
z dziećmi w szkołach. Uczniowie oglądają start z Tokio. 

Czasem jeszcze pokazuję ten z Plovdiv, gdzie wygrały-
śmy Mistrzostwo Świata. To moje dwa ulubione biegi, 
oglądam je z wielką przyjemnością. Opowiadam im 
o życiu sportowca, pokazuję zdjęcia, zawsze są zain-
teresowane. Zadają mnóstwo pytań. 

Nie myślała Pani, by pójść w tym kierunku? By zacząć 
pracować z dziećmi?
Nie wiem, czy mam odpowiednią psychikę (śmiech). 
Do tego trzeba mieć podejście. W Krakowie mamy 
trenerów, którzy zajmują się szkoleniem dzieci. Moja 
trenerka uczy młodzież, robi to z sercem i mają dobrą 
opiekę. Ja chcę skupić się na dorosłych. Żeby mogli 
popływać dla przyjemności. Niestety w Krakowie nie 
da się na razie tego zrobić. Nie da się zejść na wodę pod 
Wawelem, nauczyć się wiosłowania, stworzyć grupę.

Stawia sobie Pani za cel, by stworzyć warunki dla wio-
ślarstwa, jak w Bydgoszczy czy w innych miastach, 
które są nieco bliżej wody?
Gdzieniegdzie się da. W Warszawie, w Bydgoszczy, we 
Wrocławiu też pojawiają się kluby. Chciałabym, żeby 
w Krakowie się to udało. Oczywiście nie jest to łatwy 
sport, parę godzin musi minąć, żeby skoordynować ręce 
i nogi, poznać ten ruch, bo on nie jest oczywisty. Jego 
nie wykonuje się normalnie.

A schodzi Pani na wodę? Kajaki, żagle?
Nie. Kajaki i żagle na pewno nie, ale na wodę schodzę, 
żeby popływać dla przyjemności. 

Dokończenie ze s. 7
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Jak zachęcić do wspólnych działań szkoły na terenie 
Dziesiątki? W jaki sposób włączyć w to instytucje kul-
tury działające w naszej dzielnicy? Na te i wiele innych 
pytań szukano odpowiedzi podczas październikowego 
spotkania w Forcie 52 Borek. Do wspólnej burzy mó-
zgów zasiedli zarówno przedstawiciele władz miasta, 
radni, dyrektorki i dyrektorzy szkół, rodzice oraz kie-
rujący jednostkami kultury.

Potencjał jest

Na terenie dzielnicy funkcjonuje kilka szkół podstawo-
wych – zarówno samorządowych, jak i niesamorzą-
dowych. Do tego coraz prężniej rozwijające się kluby 
kultury. Mowa o oddanym w wakacje Forcie 52 Borek, 
filiach Centrum Kultury Podgórza w Swoszowicach, 
Wróblowicach i Zbydniowicach, a do tego Bibliotece 
Polskiej Piosenki. W nieodległej przyszłości zacznie też 
funkcjonować Muzeum Ruchu Harcerskiego w Forcie 
Jugowice.
– Chodzi o to, aby wszystkie te puzzle połączyć ze sobą, 
aby rozpoczęły współpracę, integrowały się – podkreślał 
Przewodniczący Rady Dzielnicy X Swoszowice, Tadeusz 
Murzyn. – Takie działanie może przynieść wiele korzyści. 
Na przykład organizacja wydarzeń, występów uczniów 
z kilku szkół w takiej sali widowiskowej, jak ta w Forcie 
Borek lub Forcie Jugowice, to więcej możliwości, większa 
publiczność i podział kosztów – dodał.

Pomysł kiełkuje

Przedstawiciele szkół zwrócili uwagę, że ich placówki 
chętnie korzystają z oferty instytucji kultury na terenie 
dzielnicy. – Nasza szkoła, choć jest nowa, rozpoczęła już 
współpracę z Centrum Kultury Podgórza. Dzieci zwiedzały 
Fort Borek, będą chodzić na koncerty. Będziemy rozma-
wiać z radą rodziców o tym, co jeszcze możemy zrobić. 
Planujemy też własne projekty  – mówił dyrektor SP 
nr 14, Piotr Zaraska. – Korzystamy z Fortu Borek, odkąd 
to miejsce powstało. Chcemy też korzystać z sal, które 
oferuje. Planujemy także prezentować tu nasze spekta-
kle – wtórowała dyrektorka SP nr 97 Dorota Suder. 
Wicedyrektorki z SP nr 135 Justyna Gut i Teresa Basza 
przyznały, że tak jak wiele szkół, również ich placówka 
boryka się z problemami lokalowymi, więc wykorzysta-
nie takich przestrzeni jak np. forty, daje dużo możliwo-
ści. – Można w nich organizować między innymi konkursy 
międzyszkolne – mówiły.

Nasze drzwi są zawsze otwarte

Chęć współpracy i otwartość wyrazili także przedsta-
wiciele instytucji kultury. – Od wielu lat współpracu-
jemy z krakowskimi szkołami. Realizujemy projekt „Roz-
śpiewana szkoła”. To bardzo fajna zabawa. Możemy to 
zaproponować również placówkom z Dziesiątki. Mamy 
też swój wkład w integrację osiedla. Robimy w Forcie 
Borek wielopokoleniowe potańcówki – mówił dyrektor 
Biblioteki Polskiej Piosenki, Waldemar Domański. – 
Mamy nadzieję, że również będziemy uczestniczyć w kul-
turalnym życiu dzielnicy – podkreślał dyrektor Muzeum 
Krakowa, Michał Niezabitowski. To za sprawą po-
wstającego Muzeum Ruchu Harcerskiego w Forcie 
Jugowice. Muzealnicy mają w planach wystawy opo-
wiadające między innymi o Twierdzy Kraków. Chcą 
też, aby to miejsce integrowało harcerzy i pokazywało 
ich historię oraz obecną działalność. – Czekamy na in-
formacje i oczekiwania ze strony szkół, mieszkańców. 
Stworzymy wspólnie projekt edukacyjny – kontynuował 
Niezabitowski. Zdaniem wiceprezydent Anny Korfel-
-Jasińskiej, rozbudowa Fortu Borek oraz tworzenie 
nowych tego typu przestrzeni jest najlepszym przy-
kładem tego, że można dać mieszkańcom możliwość 
dostępu do kultury. – Co za tym idzie budowania re-
lacji sąsiedzkich, budowania małych ojczyzn, a także 
dbania o miasto i swoje najbliższe otoczenie – mówiła 
wiceprezydent.

To nie koniec wyzwań

Kolejnym ważnym tematem poruszonym podczas 
spotkania, była konieczność wygospodarowania tere-
nu pod budowę nowych szkół na terenie Dzielnicy X 
Swoszowice.
– Najwyższy czas, żeby o tym pomyśleć. W SP nr 14, choć 
jest nową placówką, zaczyna powoli brakować miejsca. Po-
trzeba nowych szkół. Tymczasem terenów brak. Na przy-
kład na Klinach mamy zaledwie jedną działkę, na której ma 
powstać przedszkole. To za mało – zauważył Przewodni-
czący Rady Dzielnicy X, Tadeusz Murzyn. Przedstawiciel 
Dziesiątki zwrócił też uwagę, że tym rejonie Krakowa 
nie ma ani jednej szkoły średniej. – To również paląca 
sprawa. Dzieci z naszej dzielnicy muszą teraz dojeżdżać 
do centrum. Co zajmuje sporo czasu i generuje dodat-
kowe koszty – kontynuował i zapewniał, że kwestia ta 
zostanie poruszona przy okazji rozmów o planowaniu 
przestrzennym oraz tworzeniu studium.

EDUKACYJNE WYZWANIA W DZIESIĄTCE, 
CZYLI SPRAWDZIAN DLA DZIELNICY
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Wystawa malarstwa, prezentacja rękodzieła artystycz-
nego, a także… kreatywne zabawy dla dzieci. Tak wyglą-
dały obchody Dnia Seniora w CAS Swoszowice Corner. 

Swoszowickie wydarzenie pokazało, jak wiele - często 
ukrytych talentów - mają tamtejsi seniorzy. 
- Różnorodność była niesamowita, od ręcznie robio-
nych mydełek, przez papieroplastykę, po niebywale 
starannie wykonany strój krakowski - mówi radna 
Dzielnicy X Swoszowice, Bożena Zając. 

wych w dzielnicy jest jak na lekarstwo. Kolejnym zada-
niem do wykonania będzie odwodnienie parku Maćka 
i Doroty, który - co warto zaznaczyć - pięknieje między 
innymi dzięki zadaniom zgłaszanym przez mieszkańców 
w Budżecie Obywatelskim. Zastrzyk pieniędzy z BO 
trafi też do strażaków ochotników z naszej dzielnicy. W 
tym roku wygrał też projekt dodatkowych patroli policji 
na terenie osiedli Dzielnicy X Swoszowice. Mieszkań-
cy wybrali też promocję honorowego krwiodawstwa.  
W naszej dzielnicy swój głos oddało 1641 osób, co 
w ostateczności przełożyło się na niespełna 6 proc. 
frekwencję.  Teraz miasto ma dwa lata na realizację 
zwycięskich projektów.

DZIEŃ SENIORA W SWOSZOWICACH
MAM TALENT I NIE ZAWAHAM SIĘ GO UŻYĆ!

Co ciekawe, początkowo chętnych do prezentowania 
swoich prac nie było zbyt wielu. 
 - Wielu z państwa nie chciało się przyznać do swoich 
pasji. To zaczęło się zmieniać dopiero z upływem czasu 
- wspomina koordynatorka CAS Swoszowice Corner, 
Edyta Wygonik-Barzyk.
Zaangażowanie swoszowickich seniorów w ich święto, 
to tylko drobny wycinek aktywności w CAS-ie. - Nasi 
seniorzy ćwiczą, uczą się języków, chodzą na wyciecz-
ki i poszerzają swoje kompetencje cyfrowe - wylicza 
Bożena Zając. 
Edyta Wygonik-Barzyk zaznacza, że będzie się starała 
wykorzystać energię seniorów w kolejnych miesiącach 
działania CAS Swoszowice Corner. 
- Zbieram informacje o tym, co jest potrzebne i staram 
się wyjść naprzeciw tym potrzebom. Jest wiele rzeczy, 
które możemy razem robić. Uczestnicy naszego CAS-
-u są chętni, wyjątkowo otwarci i w ogóle wspaniali 
- wyjaśnia.
Przyznaje, że na horyzoncie pojawia się już kolejny 
profil działalności swoszowickiego CAS-u. 
- Chcielibyśmy wspólnie na większą skalę wspierać oso-
by potrzebujące, rozszerzyć też formę sąsiedzkiej, lokal-
nej wymiany informacji. A wrażliwość naszych seniorów 
na potrzeby innych jest naprawdę duża - stwierdza.

SZÓSTKA WSPANIAŁYCH, 
CZYLI ZNAMY ZWYCIĘZCÓW TEGOROCZNEGO  

BUDŻETU OBYWATELSKIEGO W DZIELNICY DZIESIĄTEJ

Głosy policzone, emocje opadły, teraz czas na realiza-
cję i wydanie 38 milionów złotych. Podczas tegorocz-
nego głosowania w Budżecie Obywatelskim mieszkań-
cy wybrali 185 projektów, w tym 13 ogólnomiejskich 
oraz 172 zadania dzielnicowe. Wśród nich nie mogło 
zabraknąć pomysłów z Dziesiątki. 

Na terenie naszej dzielnicy zostanie zrealizowanych 6 
projektów na łączną kwotę blisko 1,3 mln zł. Wśród 
nich znalazły się takie projekty jak: budowa ciągu pie-
szo-rowerowego wzdłuż ulicy Korpala od skrzyżowania 
z ul. Anny Szwed-Śniadowskiej do ul. Korpala. To na 
pewno ucieszy rowerzystów, ponieważ ścieżek rowero-

fot. CAS Swoszowice Corner 
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Po wielu latach starań, zabytko-
wa kapliczka u zbiegu ulic Mate-
matyków Krakowskich i  Gołąba 
doczekała się nie tylko przenosin 
w godne i przede wszystkim bez-
pieczne miejsce, ale również… 
gruntownego remontu. Operacja 
nie byłaby możliwa, gdyby nie hoj-
na darowizna prof. Janusza Filipia-
ka, właściciela Comarchu i prezesa 
MKS Cracovia, który prywatnie jest 
mieszkańcem Zbydniowic. 

Trochę historii 

Kapliczka, towarzysząca miesz-
kańcom Zbydniowic od 1883 
roku, została ufundowana przez 
rodzinę Gaworów, która w  ten 
osób chciała złożyć intencję 
o urodzenie dziecka. Co ciekawe, 
Gaworowie ufundowali również 
obrazy drogi krzyżowej, które do 
wróblowickiego kościoła przyje-
chały aż z  Wiednia. Obiekt ma 
niebanalną konstrukcję, która 
świadczy o  kunszcie budowni-
czych. Rzeźbione bloki piaskowca, 
na których spoczywa figura Marii 
z Jezusem osadzone są na wyku-
tych – najprawdopodobniej przez 
kowala – trzpieniach. 
– Dziś nikt nie potrafiłby już w ten 
sposób budować – twierdzi radny 
Dzielnicy X Swoszowice i inicjator 
przedsięwzięcia, Józef Dziedzic.
Niestety kapliczce zaczęła zagra-
żać rosnąca opodal dorodna lipa. 
Korzenie drzewa podnosiły funda-
menty i figura niebezpiecznie się 
przechylała. 
– Zaprosiłem panią Elżbietę Wyszyń-
ską z biura Miejskiego Konserwato-
ra Zabytków, która specjalizuje się 

REMONT ZABYTKOWEJ 
KAPLICZKI W  ZBYDNIOWICACH
TAK JEDNOCZY SIĘ LOKALNA SPOŁECZNOŚĆ

– Zwróciłem się więc z zapytaniem do 
prof. Filipiaka, mieszkańca Zbydnio-
wic, czy nie wsparłby tej inicjatywy, 
bo wiedziałem, że nawet organizując 
zbiórkę wśród mieszkańców, nie uda-
łoby nam się zebrać potrzebnej kwoty. 
Zgodził się i wyłożył całą potrzebną 
sumę – mówi Józef Dziedzic. 
Gdy znalazły się pieniądze, znalazł 
się również wykonawca remontu, 
do akcji wkroczyli też… miejscowi 
strażacy z OSP Zbydniowice. 
– Jako strażacy jesteśmy po to, by po-
magać w różnych sytuacjach, nie tyl-
ko w tych związanych z zagrożeniem 
życia czy mienia. Przygotowaliśmy 
teren pod nową lokalizację kapliczki 
i wykonaliśmy fundamenty – rela-
cjonuje prezes OSP Zbydniowice, 
Michał Frasik. – W naszym rejonie 
jest kilka takich figurek, są one moc-
no związane z naszym osiedlem, ze 
Zbydniowicami i po prostu chcieliśmy 
ją uratować – dodaje. 

Przenosiny

W prace zaangażowanych było oko-
ło 10 strażaków ochotników, w tym 
druhowie z drużyny młodzieżowej. 
Finalnie, po przeprowadzonych pra-
cach konserwatorskich, kapliczka 
stanęła w nowej lokalizacji, w której 
drzewo nie będzie jej zagrażać. 
– Dalej stoi na prywatnym gruncie, 
ale w nieco lepszym miejscu. Dotych-
czas sąsiadowała ze sklepem, co nie 
było najfortunniejsze. Zdarzało się, 
że w czasie majowych nabożeństw, 
gdy kobiety przychodziły pod kaplicz-
kę śpiewać, ktoś pił za nią piwko – 
wspomina Józef Dziedzic. 
Remont kapliczki kosztował w su-
mie ok. 30 tys. złotych. 

w ochronie zabytków sakralnych, by 
oceniła stan kapliczki. Zapropono-
wała jej przeniesienie i oszacowała 
koszty remontu – wspomina Józef 
Dziedzic. 

Związane ręce

Ponieważ monument stał na pry-
watnym gruncie, nie było możli-
wości, by to samorząd sfinansował 
renowację. 

fot. Józef Dziedzic 
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Nie zabrakło emocji, sportowego zaangażowania, 
a na końcu… radości z wygranej. W ostatnim tygodniu 
listopada, w opatkowickiej Szkole Podstawowej nr 134 
odbyły się Międzydzielnicowe Mistrzostwa Krakowa 
w Piłce Siatkowej Dziewcząt Szkół Podstawowych. 
Pierwsze miejsce zajęły reprezentantki Czyżyn. Dru-
żyna z Dziesiątki uplasowała się na drugim miejscu, 
zdobywając srebrne medale. Brąz trafił do młodych 

Z okazji zbliżających się 
Świąt Bożego Narodzenia, 
życzymy Państwu dużo zdrowia, 
radości oraz odpoczynku 
od codziennego pośpiechu i gonitwy. 
Niech zbliżające się dni 
przyniosą wiele spokoju oraz refleksji 
dotyczących minionego czasu. 
W ten wyjątkowy czas 
składamy Państwu najserdeczniejsze 
i najszczersze życzenia. 
Wszelkiej pomyślności 
w Nowym Roku, a także 
spełnienia w życiu osobistym, 
zawodowym i pogody ducha.

Życzą radni Dzielnicy X Swoszowice 
i redakcja „Dziesiątki”

siatkarek z Bronowic. Miejsce poza podium przypadło 
zawodniczkom reprezentującym Podgórze Duchackie. 
Zwyciężczynie otrzymały pamiątkowe medale i pu-
chary z rąk dyrektorki SP nr 134, Bożeny Malady oraz 
radnej Angeliki Kuczaj. W organizację wydarzenia włą-
czyli się również nauczyciele wychowania fizycznego 
z opatkowickiej szkoły, a także radny Andrzej Łatka, 
który przewodniczy Komisji Sportu Rady Dzielnicy X.

SIATKARSKIE TALENTY 
MIERZYŁY SIĘ W  OPATKOWICACH

 fot. Angelika Kuczaj


